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W zeszłym miesiącu ży­
czyłem Państwu i sobie ciepłych 
i słonecznych dni. I co? Życzenia 
nie zostały wysłuchane i jakby 
na przekór wywołały powódź. 
Nie wierzę w siłę sprawczą zdań 
z zielonego marginesu - choć­
by na opak. Okazało się jesz­
cze raz, jak możemy być bez­
radni wobec pomruków natury. 
Zalało nam sporo drzewosta­
nów. Oprócz całkowitej powodzi 
w naszym ulubionym uroczysku 
Czeszewski Las zalanych zostało 
jeszcze ponad 1000 ha. Straty nie 
są możliwe jeszcze do oszacowa­
nia. Bilans strat i zysków wca­
le nie musi być ujemny. Wziąć 
wszakże należy pod uwagę od­
budowę zasobów wód grunto­
wych i np. oczyszczenie dna War­
ty z wieloletnich osadów, zarybie­
nie wielu oczek wodnych i una­
ocznienie słabych punktów wa­
łów przeciwpowodziowych. Po­
wódź w uroczysku Warta uwiecz­
niona została w materiale f il­
mowym. To doskonały początek 
do realizowanego właśnie filmu 
o ratowaniu łęgów i siedlisk od 
wody zależnych. Zaczynają się 
wakacje, więc zapraszamy na 
jagody, maliny, grzyby i na koń­
cu na jeżyny. W lesie oczywiście 
nie śmiecimy i nie pozwalamy 
śmiecić innym. Samochody zo­
stawiamy w miejscach dozwo­
lonych, a pieska trzymamy na 
smyczy. O zauważonym poża­
rze lasu alarmujemy odpowied­
nie służby, dopiero później ewen­
tualnie gasimy. Generalna zasa­
da - alarmuj! Komary będą tego 
roku dorodne, a na kleszcze radzę 
zaopatrzyć się w pompki podci­
śnieniowe. Udanych wakacji!

Krzysztof Schwartz

W  UROCZYSKU WARTA pod w odą znalazło się praw ie 100  % terenu

M ajow a pow ódź w yrządz iła  w  na­
szym  k ra ju  w ie le  szkód . Pod w o d ą  
zna laz ły  się domy, gospodarstw a, pola 
upraw ne, a także lasy. Na teren ie  ca łe ­
go nad leśn ic tw a  Jarocin  zosta ło  pod- 
top ionych  1 .6 6 2  ha w  s iedm iu  leśnic- 
tw ach : Radlin iec, Nowe M iasto, Bogu- 
szyn, Lubonieczek, Czeszewo, Rozm a­
rynów  i S p ław ik . B yły  to  g łów n ie  drze­
wostany, rzadziej łą k i, pastw iska  czy 
n ieużytk i rolne. Na teren ie  uroczyska 
W arta, które  zna jdu je  się w  rozw id le ­

ŁĄKA PRZY STAREJ LEŚNICZÓWCE w  Czeszewie

niu W arty  i Lu tyn i, pod w o d ą  zna la ­
z ło  się ponad 5 0 0  z 5 8 0  ha, czyli p ra ­
w ie  1 0 0  %  obszaru. Zdaniem  Janusza 
G ogołkiew icza - zastępcy nad leśnicze­
go N ad leśn ic tw a  Jarocin  - na razie nie 
ma jednak  pow odów  do za łam yw an ia  
rąk czy narzekania. Trudno też oszaco­
w ać s tra ty  i uszkodzenia, szczególnie 
w śród  d rzew ostanu . D ecydu jące bę­
dzie na jb liższe 4  - 6  tygodn i. - W yż­
sze s ta n y  w ody p o  z im ie , na  p o c z ą t­
ku  w iosny zd a rza ty  s ię  ju ż  d o ść  często ,

a le  od  da w n a  n ie  m ie liśm y  do  c zy n ie ­
n ia  z  p o w odzią . N a w e t w  1 9 9 7  roku  
p o z io m y  w ody na  W arcie  n ie  by ty  a ż  
ta k  w ysokie . W e d łu g  odczy tów , w  P o­
g o rze licy  s ta n  b y t n iż s z y  o ok. 6 0  cm . 
C zęść  terenów  j e s t  na d a l n ied o stęp n a . 
N ie  w iadom o też , co  s ię  s ta n ie  z  d rze ­
w am i. W 1 9 9 7  roku  p o w ó d ź byta  p o d  
k o n ie c  lata. W oda s ta ta  d łu g o  w  za -  
n iże n ia c h  terenów . To w  p o łą c z e n iu  
z  u p a ła m i b a rd zo  za s zk o d z iło  n ie k tó ­
rym  g a tu n k o m  drzew . Jes io n  w ogóle  
ź le  zn o s i w ahania , g w a łto w n e  z m ia ­
n y  o d  s u s z y  p o  d u żą  w ilgoć. S ta je  s ię  
o sła b io n y  i zn a c z n ie  ła tw ie j a ta ku ją  
go grzyby. Z u p e łn ie  in a c ze j n iż  grab, 
k tó reg o  p o p u la c ja  sa m a  s ię  odnaw ia. 
C hociaż trzeb a  p rzy zn a ć , ż e  w  m ie j­
sc a c h , w  k tó rych  p o w ó d ź  j u ż  u s tą p i­
ła, runo  d o ść  s z y b k o  za c zę ło  s ię  o d ­
ra d za ć  - podkreśla  Janusz G ogołkie- 
w icz . Dodaje rów nież, że dz ięk i pow o­
dzi i u rządzeniom  re tencyjnym  uda się 
za trzym ać w ięce j w ody na okres le tn i 
w  uroczysku W arta  - co je s t tam  rze­
czą pożądaną.

Leśn icy o cen ia ją , że zn iszczen iu  
u lec może naw et k ilkase t drzew. - N ie  
b ę d z ie  to je d n a k  tak, ż e  w ypadną  n a m  
ca łe  p o ła cie  lasu. To będ ą  na  sz c zę śc ie  
p o je d y n c z e  s z tu k i.  K iedy  p ływ a liśm y  
łódką  p o  za la n y ch  te ren a ch , s ły ch a ć  
było, ja k  d rzew a przew racają  się . M oż­
ną s ię  d o m yśla ć , ż e  p a d a ją  te, k tó re

by ły  p ły tk o  za k o rze n io n e  a lb o  u s z k o ­
d zo n e  p r z e z  choroby  g rzyb ic ze . W oda  
p o d m y ła  g leb ę , a w ia tr i c ię ża r  koro ­
n y  z  l iś ć m i d o k o ń czy ł d z ie ła . P rob lem  
d o tyc zy  g łów nie  lip, grabów  i jesionów , 
a rza d z ie j  d ę b ó w  - w y jaśn ia  zastępca 
nadleśniczego. Powódź uszkodziła ta k ­
że fragm ent drogi w  Czeszewie. Podmy­
to ok. 3 0  m e trów  leśnego tra k tu , k tó ­
ry n iedaw no był specja ln ie  utw ardzany 
tłuczn ie m  i s ia tką , aby zapobiec roz- 
jedżan iu  przez ciężki sprzęt. N apraw y 
w ym aga także jeden z m ostów  d re w ­
n ianych  na te ren ie  reze rw a tu . - N ie  
są  to  na  s z c z ę ś c ie  d u ż e  koszty . Ośro­
d e k  E d u ka c ji L e śn e j uda ło  s ię  o ch ro ­
n ić  p r z e z  wodą. Zdarzy ło  s ię  je d y n ie  
p rze s ią k a n ie  w ału  w p o b liżu  p la có w ­
ki. Trzeba było  o b łożyć  to m ie js c e  wor­
k a m i z  p ia sk ie m . Z a g ro żen ie  je d n a k  
istn ia ło , bo  p o z io m  p o d ło g i w p iw n i­
c y  b y ł o 2 0  c m  n iż e j  n iż  p o z io m  w ody  
za  w a łem  - dodaje  leśnik.

W raz z te m a te m  pow odzi w  m e­
diach po jaw ił się także problem  bobrów 
i pow odow anych  przez nie uszkodzeń 
w  w a łach . Janusz G ogołk iew icz  w y ja ­
śnia jednak, że pom im o  dużej liczeb­
ności tych  zw ie rzą t na teren ie  nad le ­
śn ic tw a , n ie sp o tka ł się ze skargam i 
na ten tem a t. - N a tych  za la n y ch  t e ­
ren a ch  zw ię kszy ła  s ię  za  to  a k tyw n o ść  
p ta k ó w  w o d n o -b ło tn ych  c zy li takich , 
k tó re  w ykorzystu ją  to  w sw o je j d iec ie . 
W id z ie liśm y  b o c ia n a  c za rn eg o  i p a rę  
b ielików , dla k tó rych  m ie js c a  z e  s to ­
ją c ą  w odą s ta ły  s ię  a tra kcy jn e  - doda­
je.

W  czas ie  p o w o d z i w  n a d le ś n ic ­
tw ie  Ja roc in  p o ja w iła  s ię  także  e k i­
pa film o w có w , którzy w cześn ie j k ręc i­
li f i lm  o uroczysku. M ie li okazję pop ły ­
w ać łó d ką  i zrea lizow ać dużo m ate ria ­
łu , k tóry posłuży do stworzenia kolejne­
go dokum entu  o Żerkowsko-C zeszew- 

sk im  Parku K ra jobrazow ym . - C ieka ­
w ostką  było  to, ż e  w sze lk ie  owady, np. 
m ró w ki c zy  m n ie js z e  zw ie rzę ta  ch ro ­
n iły  s ię  na  d rzew a ch . K iedy  p ływ a li­
śm y, to w iele  z  n ich  sp a d a ło  n a m  na  
łó d kę . W ię k s z o ść  zw ie rzą t so b ie  j a ­
ko ś  po ra d ziła . Od m yśliw ych  s ły s za ­
łem , ż e  p o  p o w o d z i zn a le z io n o  k ilka  
p a d n ię ty c h  saren . Trudno p o w ied z ieć , 
co było  b e zp o śred n ią  p rzyczyn ą . Tym 
b a rd z ie j, ż e  sa rn y  d o b rze  ra d zą  s o ­
b ie  z  p ływ a n ie m , p o d o b n ie  ja k  i d z i­
k i c z y  je le n ie . S a m  w id z ia łe m  w  o k o ­
licy  tzw. „ C zap lińca" sa rn ę  p ływ a jącą  
p o  s ta ro rze czu . W  le s ie  n ierezerw a -  
tow ym  m a m y  o g ro d zo n e  s ia tką  upra ­
wy le śn e . O kaza ło  s ię , ż e  sarny, k tóre  
ja k o ś  w e sz ły  na  ten  teren , p o te m  n ie  
m o g ły  s ię  w ydostać, a w oda za c zę ła  
m o c n o  p rzyb iera ć . W iem , ż e  m yśliw i  
z  c ze sze w sk ie g o  koła  ło w ieck ieg o  or­
g a n izo w a li a k c ję  p o m o c y  - w y jaśn ia  
Janusz G ogołk iew icz. (is)

* A  Ł E M D  A R I  U M

21 czerwca -  pierwszy dzień lata

23 czerwca -  Dzień Ojca

2 hpca - Dzień Dziennikarza

2 ' 4  lipca - XVI edycja Euro Eco 

^eeting, Urząd Miejski w Złotowie

i 3 lipca -  Światowy Dzień 
didności

Oprać. I. W.
TAK W YGLĄDAŁY DROGI W  LEŚNICTW ACH: Czeszewo (1 ), Nowe M iasto (2 ), S pław ik (3)
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W  telegraficznym  
skrócie

Ekologiczny Nobel

Uhonorowano Polkę Małgorzatę Górską za współorgani- 

zację kampanii na rzecz ocalenia Doliny Rospudy przed 

planami budowy drogi międzynarodowej Via Baltica. Na­

grodę Fundacji Goldmanów, zwaną „ekologicznym No­

blem” wyróżniona odebrała w San Francisco. Górska 

pracuje w Ogólnopolskim Towarzystwie Ochrony Pta­

ków i prowadzi gospodarstwo ekoturystyczne. (Las Pol­

ski 09/2010).

Leśnik kolejnym patronem

Od 23 kwietnia 2010 r. Technikum Leśne w Tucholi nosi 

nazwą słynnego polskiego leśnika Adama Loreta (ur. 26 

grudnia 1884 r. w Jaśle, zm. w listopadzie 1939 r.) - 

pierwszego dyrektora Lasów Państwowych. Wydarzenie 

wpisato się w 45-lecie istnienia szkoły. W uroczystości 

placówki, jednej z 11 znajdujących się pod opieką Mini­
stra Środowiska, uczestniczy! wiceminister Janusz Zale­

ski. (Las Polski 10/2010).

Nie zaśmiecaj swojego sumienia!

Spalasz śmieci za domem? Wywozisz je do lasu? Nie se­

gregujesz?... To „grzech ekologiczny"! Trwa kampania 
społeczna Ministerstwa Środowiska, poświęcona wyra­

bianiu ekologicznych nawyków postępowania ze śmie­

ciami. Spoty kampanii „Nie zaśmiecaj swojego sumie­
nia” : http://www.youtube.com/MinSrodowiska (MOŚ). 

UFO w sosnach?

27 kwietnia w oddziale 196. Leśnictwa Sulęczyno 

(gdańskie Nadleśnictwo Libusz), w ok. 40-letnim drze­

wostanie sosnowym z domieszką brzozy, na niewielkim 

wzniesieniu terenu, pojawił się krater o dość regular­

nym obrysie, przypominający kształtem odwrócony sto­

żek. Zawiadomiono saperów, którzy nie wykryli pozosta­

łości po materiałach wybuchowych. Nie znaleziono też 

śladu działania ognia. Wokół krateru znajdują się poroz­

rzucane fragmenty granitowych głazów. To one okaleczy­

ły i połamały pobliskie drzewa. Tajemnica i pytania pozo- 

stają bez odpowiedzi. (Las Polski 10/2010).

Żubry z polskim rodowodem

Hunor i Huberta to imiona pierwszych żubrów urodzo­

nych na terenie Węgier. Ich ojcem jest byk Polop, liczą­

cy 8 lat. Pochodzi ze stada w Smardzewicach koło Toma­

szowa Mazowieckiego. (Las Polskil0/2010).

Niesforny niedźwiedź

Przez dwa miesiące (od kwietnia) na terenie TPN (Ta­

trzańskiego Parku Narodowego), po obu stronach gra­

nic -  polskiej i słowackiej -  leśników, drwali i turystów 

terroryzował niedźwiedź brunatny. W przeciągu tygodnia 

zaatakował on dwóch słowackich drwali i porządnie na­

straszył robotników po naszej stronie. Jeden z poszkodo­

wanych w stanie ciężkim tra fił do szpitala. Słowacy są 

gotowi do odstrzału, a pracownicy rodzimego TPN mają 

zamiar go schwytać. (Las Polski 10/2010).

Klęski żywiołowe w lasach

W dniach 16-18 czerwca w Puszczykowie pod Pozna­

niem odbyta się konferencja poświęcona tematyce klęsk 

żywiołowych w lasach. Referowali ludzie nauki i prak­

tycy z LR parków narodowych i Biura Urządzania Lasu 

i Geodezji Leśnej. Organizatorem spotkań byt Uniwersy­

tet Przyrodniczy w Poznaniu. (Las Polski 10/2010). 

Polsko-węgierski bocian

: - Jest to pierwszy przypadek potwierdzenia osiedlenia 

się za granicą naszego bociana czarnego po 80 latach 

znakowania polskimi obrączkami -  informuje Paweł Do- 

lata, lider Południowowielkopolskiej Grupy OTOR Stwier­

dzono bowiem, że bocian czarny, pomieszkujący obec­

nie w nadleśnictwie Antonin, prawdopodobnie wylągł 
się w północnych Węgrzech. Jak pisze Rafał Śniegocki 

z RDLP Poznań: - W porównaniu z ubiegłym rokiem na 

terenie RDLP w Poznaniu przybyły kolejne strefy ochron­

ne dla tego niezwykłego gatunku. Obecnie mamy ich aż 

92, o powierzchni łącznej ponad 3400 ha. Tym samym 

utrzymujemy pozycję polskiego bocianiego lidera wśród 

pozostałych dyrekcji. (RDLP Poznań).

Utrudnienia na szlaku

Drawieński Park Narodowy informuje, że w związku 

z trwającym remontem kładki Konotop na rzece Drawie 

(szlak zielony), przejście na drugi brzeg rzeki jest nie­

możliwe. Turyści proszeni są o wyrozumiałość. Utrudnie­

nia potrwają do odwołania. (Drawiński Park Narodowy).

Przygotował: Jakub Wojdecki

Konkursowe zmagania 
leśniczych

R e p r e z e n ta c ja  N a d le ś n ic tw a  J a r o c in  z a ję ła  7 .  m ie js c e  n a  2 5  p o d c z a s  X  K o n k u r s u  P ra c  

P ie lę g n a c y jn y c h ,  k tó r y  t y m  ra z e m  o d b y ł  s ię  w  S ie r a k o w ie  w  d n ia c h  2 6 - 2 8  m a ja .

N a d le śn ic tw o  Jaroc in  repre­
zentow ał leśniczy leśnictwa Radli- 
niec M arek M rozińsk i, w raz z p i­
la rzem  S zym onem  Podgórsk im . 
Od zw ycięzców  dz ie liło  ich ty lko  
3  p unk ty  - k tó rych  zdoby li łącz­
nie 1 1 7 . Konkurs od 10  la t orga­
n izow any je s t pod eg idą regional­
nej dyrekc ji w  Poznaniu, a udzia ł 
w  n im  b io rą  w szystk ie  nad leśn ic­

tw a  te j dy rekc ji. Co roku odbywa 
się w  innym  m iejscu, wystaw iana 
jest też inna reprezentacja danej pla­
cówki. Konkurencje stanow i kilka 
podstawowych zabiegów z zakre­
su hodow li lasu, jakie wykonuje się 
w  m łodych drzewostanach od fazy 
ich uprawy do w ieku 3 0  lat. Są to 
jedne z najważniejszych czynności, 
jakie  kszta łtu ją  przyszły las. Im pre­

za służy więc doskonaleniu umiejęt­
ności teoretycznych i praktycznych. 
Zespół tw orzą zawsze leśniczy oraz 
operator pilarki spalinowej na w y­
sięgniku. Muszą oni przejść 5 eta­
pów, za które otrzymuje się określo­
ną ilość.punktów: 3  praktyczne ze­
społowe, 1 teoretyczny dla leśnicze­
go i 1 sprawnościowy dla pilarza. 
Komisje oceniającą stanow ią pra­

cow nicy RDLP Poznań i przedsta­
w icie le nadleśnictw.

Drużyny Nadleśnictw a Jarocin 

zazwyczaj loku ją  się w  czołówce 
zawodów. W  ubiegłym  roku je j re­
prezentanci zdobyli pierwsze miej­
sce (uczestn ik iem  by ł m .in . leśni­

czy z Nowego M iasta).
Przygotował: Jakub Wojdecki 

Foto: Jakub Wojdecki

Ostatnie muśnięcie kosą i można kończyć

Montowanie piły na wysięgniku tyczkowym

Komisja przyznaje indywidualnie punkty drużynom Załoga Nadleśnictwa Jarocin

http://www.youtube.com/MinSrodowiska
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Przez caty czas uczestnicy konkursu mogli oglądać, co się dzieje 
w monitorowanych przez ośrodek budkach lęgowych ptaków

1 4  m a ja  w  O ś ro d k u  E d u ka - 
c y jn o -P rz y ro d n ic z y m  w  C zesze- 
w ie  odbyta  s ię  u roczys tość  p o d su ­
m ow u jąca  ko le jn y  e tap  reg io n a ln y  
X X III e d y c ji K o n ku rsu  „M ó j Las” . 
O rg a n iz a to re m  im p re z y  je s t  L iga 
O c h ro n y  P rzy rod y  Z a rzą d  O kręgu  
w  P o zn a n iu , p rz y  p o m o c y  R e g io ­
n a ln e j D y re k c ji L a só w  P a ń s tw o ­
w y c h  w  P o zn a n iu .

W  ty m  roku  u c z e s tn ic y  m ie li 
do  w y b o ru  te m a ty : „C z te ry  p o ry  
roku  w  le s ie " , „C o  w ie m  o p ra cy  
le ś n ik a " , „D re w n o  w  życ iu  c z ło ­
w ie k a "  i „W p ły w  lasu  na k l im a t ” . 
W  każde j ka te g o rii p rzyznano  trz y  
p ie rw s z e  m ie js c a  o ra z  w y ró ż n ie ­
n ia . J u ry  u h o n o ro w a ło  d o d a tko w o  
d ru g ie  i t rz e c ie  m ie jsce  w  ka te g o ­
r ii p rz e d s ta w ia ją c e j p ra cę  i za d a ­

W imprezie wzięli autorzy nagrodzonych prac oraz ich opiekunowie

Certyfikacja lasów 
fsc czy gospodarki leśnej?

Każda szanu jąca  s ię  f irm a  
w draża jak iś  system  kon tro li ja ­
kości p rodukc ji, dba łośc i o śro­
dow isko, konsum enta czy naw et 
używ anych  surow ców .

Leśnictwo też nie stoi na ubo­
czu ty c h  p rocesów . R abunko ­
w a eksp loa tac ja  lasów  w ie lk ich  
puszcz rów n ikow ych , a le także 
i ta jg i, budzi sprzeciw. Eksploata­
c ja  ta  ru jnu je  nie ty lko  środow i­
sko m ie jscow e, nie ty lko  pow o­
du je  zm iany k lim a tyczne , rów ­
nież ru jnu je  loka lne spo łeczno­
śc i. Bogate spo łeczeństw a tzw . 
zachodu zaczyna ją  się w s tydz ić  
swego konsum pcjonizm u. Sprze­
c iw  budzi w sze lk i w yzysk i bo ­
gacen ie  s ię  kosztem  s ła b ych , 
sko ru m p o w a n ych  i m a n ip u lo ­
w anych  państw . W  zakresie le­
śn ic tw a  fun kc jo nu je  na św iec ie  
k ilka  sys tem ów  c e rty fika c ji la ­
sów, a raczej ce rty fikac ji gospo­
dark i leśnej. Polskie Lasy Pań­
stw ow e, choć funkc jo nu ją ce  na 
podstaw ach naukow ych i w  ra­
m ach określonych praw em  pań­
s tw o w ym  uw aża ją , że p o w in ­

ny poddać sw e zasady gospo­
darcze  ocen ie  o rg a n iza c ji cer­
ty fiku ją cych  leśn ic tw o  w  w ie lu  
kra jach  św ia ta . Lasy P aństw o­
w e  p rzystąp iły  do system u FSC. 

K im  są?
F S C -P o lska  je s t  p o ls k im  

p rz e d s ta w ic ie le m  m ię d z y n a ­
rod o w e g o  sys te m u  c e r ty f ik a ­
c ji p ro d u k tó w  i gospodark i le­
śnej Forest S tew ardsh ip  Coun- 
c il. Do o rgan izacji na leżą firm y, 
o rg a n iza c je  i in s ty tu c je , k tó re  
są za in te resow ane  z ró w n o w a ­
żonym  korzystan iem  z zasobów  
leśnych, och roną  p rzyrody i re­
s p e k to w a n ie m  p ra w  lu d n o śc i 
zw iązane j z obszaram i leśnym i.

Co tw o rzą ?
Na produktach  leśnych (na j­

częście j d rzew nych), które po­
ch o d zą  z lasów  sp e łn ia ją cych  
ta k  zw ane  Zasady Dobre j Go­
spodarki Leśnej, w yp racow yw a­
ne przez g rupy robocze danego 
kraju, umieszczane jes t logo sys­
tem u FSC. To dzięki n iem u m oż­

Podsumowanie 
„Mojego lasu”

liw e jest odnalezienie na półkach 
sklepowych produktów  respektu­
jących  zasady ochrony przyrody 
i społeczności loka lnych .

K to  do  n ich  na leży?
Zw iązek S towarzyszeń FSC- 

Polska liczy obecnie  3 3  cz łon ­
ków, skupionych w  trzech izbach: 
ekonom icznej, społecznej i przy­
rodn icze j.

Do izby ekonom iczne j na le­
żą w łaśc ic ie le  lasów  i ich orga­
nizacje, przedsiębiorcy zw iązani 
z gospodarką leśną, organizacje 
za jm ujące się certyfikacją, repre­
zen tanci p rzem ysłu  drzewnego, 
f irm y  i sieci hand low e. Ma 17 
członków, wśród których są m .in. 
B a rlinek Inw estycje , Castoram a 
Polska, IKEA, Kronopol, Pfleide- 
rer Grajewo, SGS Polska oraz or­
ganizacje: Polska Izba Gospodar­
cza Przem ysłu Drzewnego, S to­
w arzyszen ie  P roducen tów  P łyt 
D rew nopochodnych  w  Polsce, 
Stowarzyszenie Przedsiębiorców 
Leśnych im . W ierzb ick iego.

Osoby praw ne, k tó rych  ce­

n ia  le śn ika . P rzyznano  tu  ró w n ież  
w ie le  w y ró ż n ie ń .

W  p o d sum ow an iu  w z ię li u d z ia ł 
n ie  ty lk o  u c z n io w ie  - a u to rz y  n a ­
g ro d z o n y c h  p ra c , a le  ta k ż e  ich  
o p ie k u n o w ie . Po częśc i o f ic ja ln e j 
goście  m ie li m o ż liw o ść  ob e jrze n ia  
f i lm u  p rzyg o to w a n e g o  przez N a d ­
le ś n ic tw o  J a ro c in . Na p rz y b y ły c h  
czeka ła  także  w yp ra w a  po in s ta la ­
c ji e d u ka cy jn e j „R ze ka ” o raz p rze ­
ja ż d ż k i ko n n e  w  s io d le  d la  c h ę t­
n ych . D la  p o k rz e p ie n ia  c ia ła  na 
p o ż e g n a n ie  p rz y g o to w a n o  ró w ­
n ie ż  n a p o je  i p o c z ę s tu n e k  z g r i l ­
la . N a u c z y c ie le  ju ż  z a p o w ie d z ie ­
li s ię  na o d w ie d z in y  z w ła s n y m i 
g ru p a m i.

Przyg. RDLP Poznań 

Oprać. Jakub W o jdecki

lem  je s t popraw a w a runków  so­
c ja ln y c h  p ra c o w n ik ó w  le śn ic ­
tw a , ludności w ie jsk ie j, w a ru n ­
ków  życia na te renach  zw iąza ­
nych i uzależnionych od obecno­
ści lasów  zrzeszone są w  izbie 
spo łeczne j. Jest ich  a k tu a ln ie  
5 , a w śród n ich  - Tow arzystw o 
O chrony K ra jobrazu  i Z w iązek 
Leśn ików  Polskich.

Izba  p rz y ro d n ic z a  z ko le i 
sku p ia  osoby p ra w n e  z w ią z a ­
ne z och roną  środow iska  i p rzy­
rody. L iczy 11 cz łonków , m .in . 
In s ty tu t B adaw czy  L eśn ic tw a , 
K lub Przyrodników , Liga O chro­
ny Przyrody, O gó lnopo lsk ie  To­
w a rz y s tw o  O c h ro n y  P ta kó w , 
P o ls k ie  T o w a rz y s tw o  Leśne, 
F und a c ja  W W F  Polska i W y ­
d z ia ły  Leśne  u n iw e rs y te tó w  
w  Poznan iu  i K rakow ie .

D ow iedz się, ja k ie  korzyści 
p łyną  z cz łonkostw a w  FSC, ja k  
rów nież - ja k  zg łos ić  chęć przy­
łączen ia  się do Zw iązku  S tow a­
rzyszeń FSC - na s tron ie  in te r­
netow ej w w w .fsc .p l

Oprać. Jakub Wojdecki

KONKURSY
Nietypowa
lekcja
różnorodności
biologicznej

Trwa konkurs na „N ie typo w ą  lek­
cję różnorodności b io logicznej” . Mogą 
w  n im  w z iąć  udz ia ł parki narodowe, 
parki krajobrazowe, szkoły leśne i or­
gan izacje  pozarządow e, które  prze­
prow adzą akcje edukacyjne dotyczą­
ce te j dziedziny. Na zgłoszenia M i­
n is te rs tw o  Ś rodow iska  czeka do 15  

sie rpn ia  br.
Zadaniem  jego uczestn ików  bę­

dzie opow iedzenie i pokazanie, czym 
jes t różnorodność bio logiczna, w ska­
zanie odb iorców  przedsięwzięcia oraz 
p rzes łan ie  do M in is te rs tw a  Ś rodo­

w iska  opisu p rzeprow adzonej akc ji. 
Może on m ieć dow o ln ą  fo rm ę : sp ra ­
wozdania, reportażu, prezentacji m u l­
tim e d ia ln e j, f ilm u .

N a g ro d a m i i w y ró ż n ie n ia m i 
w  konkursie będą atrakcyjne pom o­
ce dydaktyczne. Zwycięzcy sam i wy- 
biorą nagrodę, która najbardziej przy­
da się w  dalszej pracy: ekran przeno­
śny, rower, a może zestaw ekologicz­
ny do badania wody. Nazwiska lau­
reatów zostaną opublikow anie  do 18  
września 2 0 1 0  r. na stronie M inister­
stwa Środowiska, pod adresami: h ttp :// 

www.mos.gov.pl/edu oraz h ttp ://www .
mos. gov.pl/bioroznorodnosc.

Konkurs organizowany jest w  ra­
m ach obchodzonego obecnie M iędzy­
narodowego Roku Różnorodności B io­
logicznej. Biorąc w  n im  udział, masz 
w p ływ  na ochronę różnorodności b io­
logicznej i promujesz swoją insty tuc ję !,

O p isy p rzep ro w a d zon ych  a kc ji 
edukacyjnych należy przesyłać do 15 
s ie rpn ia  2 0 1 0  r. na adres organ iza­
to ra : M in is te rs tw o  Ś rodow iska , De­

pa rtam ent Edukacji Ekologicznej, ul. 
W aw elska 5 2 /5 4 , 0 0 -9 2 2  W arsza­
w a. Kartę zaprasza jącą do konkur­
su oraz jego regu lam in  m ożna zna­
leźć na s tron ie  organ izatora  pod ad ­
resem w w w .m o s .go v .p l.

Las w moim 
obiektywie

Przypominamy, że już po raz czter­
nasty redakcja „Lasu Polskiego” zapra­
sza do wzięcia udziału w  konkursie fo ­
togra ficznym  „Las w  m oim  ob iekty­
w ie ” . To konkurs dla tych, którzy czu- 
ją  i kochają naturę. Jego celem jest 
popularyzacja rodzim ej przyrody, któ­
rej najw iększe bogactwo można od­
naleźć w łaśn ie  w  lesie - n iewyczer­
p a n ym  źródle inspiracji dla zaintere­
sowanych fotografowaniem . Ich um ie­
jętności zostaną docenione nagrodami 
o łącznej wartości 2 0  tys. z ło tych. Pa­
tronam i konkursu są M inister Środowi­

ska i Dyrektor Generalny Lasów Pań­
stw ow ych. Konkurs obe jm uje  cztery 
tem atyczne edycje kwarta lne: „Czło­
w iek w  lesie. Gość? Intruz?”  - term in 
nadsyłania prac m iną ł już 15  kw ie t­
nia, „Leśn ik przy pracy”  - te rm in  nad­
syłania prac do 15 lipca, „Podpatrzone 
w  ostępach”  - te rm in  nadsyłania prac 
do 15 października, „M agia lasu”  - ter­
m in  nadsyłania prac do 15  stycznia 
2 0 1 1  r. Szczegółowy regulam in i pre­
zentacja nagród: h ttp ://w w w .laspo lski.
net. pl/
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Obecnie mamy okres, w którym ptaki, zasiedlające 
budki lęgowe, często wysiadują jeszcze złożone jaja 
lub karmią młode pokolenie.

Ptasie
osiedle

Część teorii - prezentacja dziuplaków

W  pewnej odległości od budki - podgląd na żywo

2 8  m aja korzystając z zaproszenia Szkoły 
Podstawowej w  Klęce odw iedziliśm y uczniów, by 
opowiedzieć im  o dziuplakach. Ale to  nie wszyst­
ko. Zabraliśm y ze sobą specjalistyczny sprzęt, 
um ożliw ia jący podglądanie p taków  w  ich dom - 
kach. Z im ą m łodzież powiesiła około 3 0  budek 
lęgowych w okó ł szkoły i na jednej ze ścieżek 
prowadzących do pobliskiego lasu. Teraz nade­
szła chw ila  sprawdzenia, czy to  działanie osią­
gnęło spodziewany efekt. Jak się okazało, b li­
skość boiska, parkingu oraz biegających i hała­
sujących dzieci, nie przeszkodziła ptasim  lokato­
rom. W  połow ie dom ków  zlokalizowaliśm y pta­
sie rodzinki. Najczęściej w  m onitorze oku laro­
w ym  pojaw iała się nasza pospolita sikorka bo­
gatka, sikorka modraszka oraz uboga. Nie za­
brakło także sroki i szpaka. W  jednej udało się 
dostrzec również m uchołówkę małą, dostarcza­
jącą  pokarm  k ilkudn iow ym , jeszcze nieopierzo- 
nym m łodym  pisklętom . Z oczywistych wzglę­
dów, aby nie niepokoić ptasich m ieszkańców, 
uczn iow ie  w  n iew ie lk ich  grupach ty lko  przez 
chw ilę  mogli zerknąć do wnętrza budek.

Spotkanie w  terenie było poprzedzone profe­
sjonalną prezentacją ornitologa, przedstawiającą 
biologię, życie i zwyczaje dziuplaków. Ucznio­
w ie zobaczyli m iędzy innym i: dzięcioła dużego, 
średniego, szpaka, modraszkę, bogatkę, kowali­
ka. Potem mogli podjąć próbę rozpoznania tych 
gatunków  przy odrobin ie szczęścia w  terenie.

Zachęcam y inne p laców ki do budow an ia  
rów nie  ak tyw ne j fo rm y  prow adzenia  dzia łań 
edukacy jnych . A jeże li ju ż  jakaś posiada p ta ­
sie dom k i i w szystk ich  c iekaw i, co za ga tunek 
zam ieszku je  te  „4  śc ia n k i” - zapraszam y do 
w spó lnych  obserw ac ji. S łużym y pom ocą  oraz 
wyspecjalizowanym  sprzętem audiow izualnym : 
O środek Edukacji Leśnej w  Czeszewie - te l. 

(6 1 ) 4 3 8 -3 1 -2 1  (H ubert Przybylski) lub biuro 
N ad leśn ic tw a  Jarocin - te l. (6 2 )  7 4 7 -2 3 -1 9  
(Jakub W ojdecki).

Opr. Jakub Wojdecki

Monitor okularowy

Kilkuminutowe dzieło potężnego 
Kamera na wysięgniku dzięcioła czarnego


